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159. Piątek 15. Lipca 1859. Rok wydania 49 .
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Niemce. —  Doniesienia z ostatniej poczty. —  Wiadomości  han­
dlowe. — ■ Kronika.
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Monarchya Austryacka.
H z e c z  u r z ę d o w i.

L w ó w ,  12. lipca. Na wystawienie galicyjskiego korpusu 
ochotników wpłyń, ły w obwodzie .Stanisławowskim następujące dal­
sze dary pieniężne, a mianowicie złożyli mieszkańcy Tyśmienicy:  
Mianowski Franciszek poborca podatku 3 zl. 13 c., Amirowicz Win-  
ctMih kontrolor  podatkowy 2 zł. 10 e. , Koliński Fdword lekarz 
prywatny 5 zł. 23 e., Koch Asril szynkarz l zł.,  Pohl W i n c  nty dr. 
iilozolii 25 zl. Krampłer Wolf. kramarz 1 zł. 5 e., Dostort Israel 
zegarmistrz 30 c.. ( hajes Samuel kramarz J zł. 5 c., lloflman J a ­
ko!) 1 zł.,  Heli Mechel liCilt handlarz drzewem 2 z ł . ,  Sehulmau 
Ahrahani izrael.  pisarz gminy 1 zl.. Rosenberg Froim handlarz 
mąka 2 zł. 10 c., Soiler Ozyasz handlarz mąką 2 zł.; Doli Benja- 
min kramarz  2 zł., Schwarz Mayer kramarz  2 zł., szynkarze :  Lieli- 
leiu L.‘ib 3 zł. 13 e. , l losenslraueh Mojżesz 2 z ł  , F.imes Anlsel
2 zł. ,  l lcrdan .losel 2 zl. 3 c . , Freud Ahlta handlarz 2 zł. 10 e..
Kowcn Gcdailc handlarz 2 z ł . ,  Gelohtcr Markus kramarz 1 z ł . .  
Katz Rachel kramarz 2 zł., IJand Leib szynkarz w Ollynii 1 zł., 
llołtiich Meszulrm handlarz mięsem w Tyśmieniey 1 zł., 1’ratzes 
Leib szynkarz w Tyśmienicy 2 zł. 10 e.. ix. Jan l loszkiewiez pro­
boszcz w Woronie 2 zł.. Antoni Soholkiewiez nauczyciel w Tyśmie­
nicy 1 zł. 5 c., Śmigielski Mikołaj pisarz gminny w Tyśmienicy l zł., 
Wetzinan Franciszek kominiarz 3 zł. , kabał  żydowski w Tyśmie­
nicy 100 zł.. Loscher Mechel szynkarz w Ot ty n i i 2 z ł . ,  szewski 
ecch w Tyśmienicy 10 zł., kuśnierski cech tamtejszy 8 zł., mie­
szane cechy 3 zł.. Lenobel Josel pachciarz propinacyi w Tahorzy-  
skach G zł. 30 c . , l lolder  Hersch pachciarz propinacyi w Krzywo-
tiuach 3 zł. 20 c.. Popig Pinkas budowniczy w Tyśmienicy 1 zł.,
l lolder Aron pachciarz propinacj i  w ltahiancc 2 zł., Mikuli Antoni 
właściciel Ottynii 3 zł. . ix. .Stefan Kozorowski g. k. proboszcz 
w Tyśmienicy 2 zł., ix. Michał Pychow icz g. k. proboszcz w Krzy-  
Wotułach 3 zł.. Leśniowolski Piotr  a-orzelnik w Tyśmienicy 5 zł. 
23 c.. Siarkicsiewiez Kajetan dzierżawca Chominkuwki 10 zł.. Świę­
cicki Zygmunt właściciel Markowiee 15 zł. 73 e., Morze Józef  wła­
ściciel Lackiego 15 z ł . ,  ix. Alarcin ( urkowski ])rohoszcz w Mar- 
kowcach 2 zł.. Schailing Franciszek chirurg w Otynii 2 zł.. Ale- 
xander Cywiński wegmeister  1 zł.,  Szadhej Antoni właściciel p rzy­
siółka u Bohorodyczynie 25 zł.. ix. Bazyli Koryłowski proboszcz 
w Targowicy  5 zł.. Mikuli Krzysz tof wraz  z Ilozwadowskim właściciele 
Zakrzewia  50 zł.. 11. Mikuli właściciel Targowicy 5 zł., przełożeni  
żyd. kahału w Otynii Kern Lipa 20 zł., Arbeit  Srul 25 z ł . ,  I  dels- 
man Mayer 25 zł., kabał  żyd. w Ottynii 150 z ł . ,  ix. Teodor  Ne- 
stajko proboszcz w Ottynii 5 zł.,  Kriegel Juda szynkarz w Hosto- 
wie 3 zł.. Uinzler Salomon pachciarz propinacyi w llnslowie 10 zł., 
szynkarze tamtejsi : Frank Mojżesz 3 zl.. Fi irsitzer Wolf  3 zł.,  Ni- 
korowiez Spirydyon właściciel Krzywotułów 25 zl. 25 c., Nikoro- 
Wicz Paweł  właściciel Mostowa 25 zł., Knischbacher l tzig szynkarz 
W Targowicy 5 zł., Astan Jakub pachciarz Tarnawicy  10 zl.. T a ­
bak Majer pachciarz Slohudki GO zł., Baczyński Stefan właściciel 
Czarnołoziec 12 z ł . ,  Lewandowski  Kajetan dzierżawca Pszeniczni- 
ków 10 zł., konwent OO. Dominikanów w Tyśmienicy 5 zł.  25 c., 
Olechowski Jakób właściciel Bratkowic 15 zl. 25 c., Plctzker Jó -  
zcl właściciel przysiółka w Markowcadi  5 zl. 25 c . , hrabia Mią- 
ezyński Mateusz właściciel Tyśmienicy <i3 zł. , Linda nauczyciel 
w Ottynii 1 zł.,  Bogdanowicz ( i rzegorz właściciel Winogrodu 15 zł. 
<5 c., ix. Wojnarowski proboszcz w Lackimi  2 zł. 10 e., właści ­
ciele przysiółków w Łąckiem: l lołyński Józef  2 zł. 10 c. , Zolla 
Paialyńska 2 zł. !0 c.. Jozef  Daniłowicz c. k. olieyał pensyonowanj 
2 zł. 10 c., Knihinicki Lubin właściciel przysiółka w Łąckiem 34 c., 
I.llenberg Hersch pachciarz propin. w- Łąckiem 5 zł. 25 e., Stat-  
kiewicz Maryan kowal w Tyśmienicy 1 zł.. Strulyński  Józef  wła ­
ściciel przysiółka w Łąckiem 1 zl., ix. MWhaŁ St rulyński  g. k. pro­
boszcz w Chomial.ówce 2 zł. ,  ix. Bazyli Lewicki  g. k. proboszcz 
' v Mosiowie 2 zł. 10 c.

Na założenie szkoły trywialnej w 11 zdoicie  w obwodzie sa­
nockim obowiązala sic tamtejsza gmina po wieczne czasy zaku­
piony z funduszów gminnych i odstąpiony na szkołę budynek pod 
N. 54 stosownie przyrządzić i utrzymywać zawsze w dobrym s ta ­
nie. sprawiać porządki szkolne, zajmować się usługą przy szkole i 
dostarczać drzewa na opał.

Na utrzymanie nauczyciela zapewniła gmina roczną kwotę 
10.) zł. w. a. w gotówce. 8 meców wied. pszenicy. 12 meeówwied .  
żyta i ogród objętości .>8G kwadratowych sążni pod N. rep. 3,i i 5!).

Okazaną temi ofiarami troskliwość o poparcie oświaty między 
ludem podaje c. k. Namiestnictwo z należytem uznaniem do wiado­
mości powszechnej.

S p ra w y  krajowe.
(Ż a ło b a  po K ró lu  d/,klrn. — P ism o  C e s a r s k ie  do A r c j k s t c c i a  K a ro la  L u d w ik a .  — 

W iad o m o śc i  z t e a t r u  w o jny .)

I ł  i ć d e ń  t 12. lipca. Zl najwyższego rozporządzenia przy­
wdzianą zostanie po Królu Szwedzkim Oskarze,  dworska  żałoba od 
dziś dnia 12. lipca przez dwanaście dni bez odmiany włącznie do 
23. lipca.

Jego c. k. Aposl. Mość wydal następujące pismo własno­
ręczne do Arcyksięeia Karola Ludwika Namiestnika w Inspruku:  

„Kochany bracie Arcyksiążę Karolu Ludwiku!
Powziąłem do wiadomości Mojej z żywa radością sprawozdanie 

Twoje,  w kierem donosisz mi o żyezliwem przyjęciu w ojsk tamtędy 
przechodzących,  tudzież o slaranncm przez Tyrolczyków pielęgno­
waniu rannych, co wracają do kraju.

Spodziewałem się też, ze kraj wierny podaniom historyi kraju 
swego, udowodni niezachwianą przychylność swoja dla Mnie i dla 
domu Mojego także i w chwili obecnej. Bolccam Ci kochany Arcy­
książę , byś w yrazi ł  życzliwym i zawsze wiernym ^Tyro lczykom 
szczególną podziękę Moją.

W eróna. 2!>. czerwca 1859.11
W e r o n a , G. lipca. Wiadomość o wycieczce z warowni 

Pes» hiery, potwierdza się rzeczywiście,  i z dodatkiem, że przy tej 
wycieczce zabrano w niewolę wiecej j ak  dwie kompanie a nawet  
prawie cały batalion wojska piemonekiego. że zdobyło kilka nie­
przyjacielskich dział, oraz że kilka dział oblężniczych zagwożdżono.  
Wczoraj  przybyły tu dwa bataliony wiedeńskich ochotników, k tórzy 
rozłożyli  się obozmn pod W ero ną :  weseli i swobodni, łatwo ich poznać.

Fzm. hrabia Gyulai zostaje teraz przy swoim pułku w flovigo 
i już objął dowództwo nad batalionem grenadyerów. Wczora j  wie­
czór sprawiło w Weronie wielkie wrażenie przybycie parlamentarza,  
który przybył układać się względem wymiany jeńców.  Z zawiąza- 
nemi oczyma zaprowadzono go do głównej kwatery cesarskiej.

Francuscy jeńcy i dezertery opowiadają, że wyżywienie w nie­
przyjacielskiej armii wcale nie dogadza. Głównie uskarżają się na 
złe mięso i wino. oraz że czasami i na niem zbywa.

—• G uzz. d i Ye.ronu. donosi z głównej kwatery 7. b. m. :
. .Wczoraj przedsięwzięły 4 brygady i 2 balerye rakietników 

rekonesans ku Yillafranca ; nie zastały tam zbrojnych sił nieprzyja­
cielskich i dlatego wkrótce powróciły do Werony.

Główna siła armii francuskiej cofnęła się z niewiadomych po­
wodów na drugą stronę Mincio. Do nas nadchodzą ciągle posiłki,  
a żołnierze pragną walk nowych.

Pieinontanie stoją jeszcze zawsze pod Peschierą,  którą bez 
sukcesu bombardują.  Ochotnicy Tyrolscy w liczbie 700 ludzi tu­
dzież cztery kompanie piechoty liniowej przeszli przez wąwóz 
Worms i posunęli się z Bormio ku Tirano, gdzie rozprószyli  p rze­
dnią straż Garibaldego. Równocześnie postąpiły także inne ko r ­
pusy ochotnicze z Tyrolu do Yul Gamoniea aż w prowincyę Bergamo.

Szwajcarskie pułki posuwają się ku leg-acyom pokonawszy rc -  
wolucye w Romagna. Do naszych forpoezt przybywają ciągle dc- 
zer lery  francuscy. W  armii nieprzyjacielskiej ma sprawiać wielkie 
spustoszenie egipskie zapalenie oczu i tyfus.41

Anglia.
(Nowiny dworu, — Przewóz, dział. — Win dom oś ci bieżąco, — Dekrel naturalizacyi 

w Kalifornii. — Posiedzenie z 6, lipca.)
L t t t i t ł y n ,  9. lipca. Jak s ły ch ać ,  nicprzcdsięwcźmie dwór 

w tym roku podróży do Irlandyi.
—• Tinie#  pisze między inucmi:
Rozmaite kompanie pocztowych paropływów na Oceanie miały 

otrzymać polecenie do trzymania sic w pogotowiu, by rozpoczęły
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t ranspor t  dział według  zobowiązania się kontraktowego.  Paropływy- 
1e nie sa bardzo sposobne do przewozu dział ciężkich, i dlatego 
wezwanie rzeczone dało powód do rozmaitych przedstawień.

—  G a zd a  w iedeńska  donosi przy tej sposobności, że między 
gabinetem sardyńskim i dawniejszym gabinetem angielskim panowały 
podobno ostatniemi czasy znaczne nieporozumienia. I lr.  Malmcsbury 
nazwał obsadzenie Parmy przez wojska sardyńskic gwałtem srogim 
i nieusprawiedliwionym, a postępowaniu Austryi oddał tę słuszność, 
że  odpowiadało zupełnie neutralności Parmy.  l i r .  Caronr usiłował 
sprostować to zapatrywanie się w depeszy z 22go z. m., a doku­
ment ten jest pierwszem pismem, które lord Russell o trzymał po 
objęciu swej posady. Protest  księżny parmeńskiej j es t  najlepszą 
jednak  odpowiedzią na ten dokument.

—  Z Liwcrpola telegrafują dnia ti. l i p ca : Według  wiadomości 
z nad rzeki  Fraser ,  które nadeszły kaliforneiiską pocztą zamorską,  
wydał  gubernator  Douglas dekret ,  na mocy którego cudzoziemcy po 
trzechlefniem pobyciu w British-Columbia mogą być nąturalizowani.

—  \ a  posiedzeniu izby n iższe j  dnia 6. lipca (we  środę nie 
odbywa się posiedzenie izby wyższej )  zaproponował  Mr. Dillwyn 
drugie odczytanie bilu, którego zamiarem jes t  legalizować wybór 
dyssenterów na kuratorów takich szkół  fundacyjnych, których fun­
dator  nie uwzględnił  zamiarów panującego kościoła. Mr. Dillwyn 
nadmienił  w swej mocyi, że jes t  około 3000 szkół  fundacyjnych, 
a niektóre z nich pochodzą z czasu Edwarda VI. W  wielu miej­
scach nie wpływał  panujący kościół od 150 lat na wybór kurato­
r ó w ;  zaś w najnowszym czasie próbował  zagarnąć pod swą władze 
wszystkie szkoły fundacyjne. Oprócz jednego ważniejszego przy­
padku przytacza  wnioskodawca kilka dccyzyi sadów angielskich 
w  sprawach szkół  fundayjnych, decyzye. które izbę wprawiają 
w zadumienie. Tak  sądzili wicekanclerz,  Bruce i Sir  Pa go AAood. 
że  niepodobna myśleć o innej nauce religii, jak o nauce kościoła 
anglikańskiego, to jest  panującego.

Sir  S. Nor lhcolc proponuje jako poprawkę drugie odczytanie 
po sześciu miesiącach ( to znaczy odrzucenie),  gdy z ten bil wywo­
łałby mnóstwo spraw spornych.

Sir  (i. Cornewall Lewis ( sekre t a r z  spraw wewnęt rznych)  za­
leca wnioskodawcy, nie przedkładać bilu do głosowania,  lecz ode­
słać ten przedmiot  do osobnego wydziału.

Mr. Walpole uważa ten bil za targnięcie się na k o ś c i ó ł  i nie 
pojmuje, j ak  mogła tylko izba słuchać lego wniosku albo al torney- 
jenerał  (S i r  R. Belhel) za nim obstawać.

Mr. Bright  mówi natomiast,  że przez to rozporządzenie nie 
ucierpi kościół bynajmniej ; przeciw nie zaś bil stara się. dyssenterów 
pozbawić praw obywatelskich.

Poczem zezwolono na drugie odczytanie 210 glosami przeciw 
192,  a więc większością 18 głosów.

Francya.
(W ia d o m o ś c i  b ie ż ąc e .  — Ł o d z ie  ł a d o w n ic z e .  — W ypadUi d z ien n e . )

P n r y ż ,  9. lipca. M onitor  ogłasza dzisiaj t reść  ustawy 
otwierającej ministrowi wojny nadzwyczajny kredyt 00 milionów na 
1859 rok.

—  P a trie  donosi, że nadlekarze w kąpielach otrzymali od 
ministra polecenie nie przemawiać za przedłużeniem urlopu ofice­
ró w , jeżeli  tego niewymaga konieczna potrzeba.  Przy ciężkich 
lylko słabościach należy czynić wyjątek,  powinno jednak służyć za 
regułę,  że oficerowie, którzy opuszczają kąpiele, sławić sie winni 
do swoich korpusów w ciągu ośmiu a najpóźniej w ciągu cz te r ­
nastu dni.

—  Jo u rn a l da Jfarre  pisze,  że w prywatnych warsztatach 
okrętowych zamówił  rzad dziesięć nowych łodzi,  osobliwszego r o ­
dzaju bu dowy;  nowe łodzie nazywają sie .,łod&ie ładownicze/4

—  O zawieszeniu broni,  zawarłem przez Fzm. !Iess’a i mar­
sza łka  Yaillant. pisze le P a y s  między innemi:

„Opinia publiczna przyjęła z wielkiem zaspokojeniem wiado­
mość o zawieszeniu broni  zawarłem między Cesarzem Napoleonem 
i Cesarzem auslryarkim.  A ze Francya  wojny nie wywoływała,  
p rzeto chętnie przystanie na pokój. M onitor słusznie przestrzegał ,  
by przy obwieszczeniu zawieszenia broni  wstrzymano się od wszel­
kiego sądu przedwczesnego.  Mimo to uważać będzie opinia publi­
czna w zawieszeniu broni  oznakę niedalekiego już  zawarcia pokoju. 
Pokój sianie też niezawodnie,  gdyż dwie rzeczy zdobyliśmy zwy-  
cięztwami naszemi : pewną rzeczywistość i pewna naukę. Rzeczą 
widoczną jest  niemożność Austryi w dalszej obronie. Opór i siły 
jej  sa już wyczerpane.  Powzięta zlad nauka może wkrótce stać się 
i czynem spełnionym, a to oswobodzenie Włoch przyjęte i uznane 
przez  Europę, i przeciw czemu nikt już  wystąpić nie m o ż e / 4

JM. Patrie  robi nad tein doniesieniem następującą uwagę :
„Jeśli nas dobrze zainformowano, tedy Austrya żądała zawie­

szenia broni,  a j a k  zawsze tak i teraz okaza ł  Cesarz swe umiar­
kowanie przystając na to żądanie. Kiedy Rosya proponowała kon­
gres.  Francya zgdziła się na to pierwsza.  I rzeczywiście też, jeśli  
polityka zasadza się na rozsądku i prawie,  tedy należy jej wyczer­
pać wprzód wszystkie środki pojednania, nim się odwoła do oręża. 
Rząd  najrezolutniejszy w boju, musi być najwst rzemięźl iwszy w r o z ­
prawach.  Francya  przyjęła propozycyę kongresu —  a Austrya 
przekroczyła  Tyczyn.  Teraz  pragnie Austrya zawieszenia broni," a 
Franeva  na to p rz y z w a l a / 4

Xa te uwagi dzienników paryskich odpowiada gazeta  w iedeń­
sk a  terni s ł o w y : Zawar ta  w porannym dzienniku naszym z 9. b. m.

\Viadomość urzędowa z AA erony dnia 8go b. m. donosiła, ż.e »nJ 
własnoręczne  pismo Cesarza Napoleona skłonił  się J.  e. 1< Aposf 
Mość do rozpoczęcia negocyacyi względem zawarcia zawieszenia 
br on i / 4 Upada więc tein samem i twierdzenie dla wprawienia Fr lhef i  
w o b ł ę d , j akoby Austrya z powodu „bezsilności44 i „osłabidfn** 
zmuszona była do zawarcia zawieszenia pokoju.

^  (Ilaport l>itwy potl Solferino.) (Dokończenia 1

AA ciągu tej 12godzinnej walki znacznie przyczyniała się jazda 
do zatrzymania nieprzyjaciela nacierającego z Casanuovy. Dywizye 
Partounaux i Besraux pokilkakroć szarżowały pieeliotę aust r iacką  
i rozbiły jej  czworoboki.  Przedewszystkiem jednak zadawała naj­
straszl iwsze ciosy nieprzyjacielowi nasza artylerya.  S trza ły  jej 
sięgajac tak daleko, że nieprzyjaciel niebył w stanie odpowiedzieć 
skutecznie działami nawet najcięższego kalibru, pokrywały trupami 
całą równinę.

Czwar ty  korpus zabrał  nieprzyjacielowi chorągiew, 7 dział i 
2G00 jeńca.

Armia Króla stojąca na naszeni ostatecznein lewem skrzydle 
odbyła lakże lubo ciężką lecz świetną walkę. AA sile czterech 
dywizyi wyruszyła ku Pcsebiera.  Pozzolengo i Madonna della Sco- 
perta, gdy około 7 godziny rano napotkała ich przednia s t raż na 
nieprzyjacielskie przednie st raże między San Alarlino a Pozzolengo. 
AYalkn rozpoczęła się ; lecz siloe oddziały nieprzyjacielskie przybyły 
z pospiechem w posiłku na linię bojową, wyparły Piemontauów aż 
za San Alarlino a nawet zagroziły im odcięciem linii odwrotu- 
AA tern przybyła na plac boju brygada dywizyi Mollard i szturmem 
wdarła się na wzgórza,  n a  których nieprzyjaciel silną zajął  pozycyę. 
Dwa kroć wdarła  się na szczyt  zdobywając po kilka dział, lecz 
dwa razy ustąpić musiała przemocy i zostawiać swoją zdobycz.

Pomimo kilku świetnych szarzy jazdy piemonckicj posuwał 
się nieprzyjaciel naprzód co raz  bardziej,  gdy od gościńca z Rivol- 
Iel 1 i przybyła na pole bitwy dywizya Cucliiari i wsparła jenerała 
Mollarda. AAśród zgubnego ognia rzuciły się sardyńskic wojska 
poraź trzeci  na nieprzyjaciela, zajęły kośeioł i wszystkie folwarki 
na prawem skrzydle i zdobyły ośm dział, ale nieprzyjacielowi po­
wiodło sir i tą razą wyprzeć je  znowu i zająć swoje pozycyę.

AA lej chwili druga brygada jenerała Cucliiari sformowawszy 
się na prawo od drogi do Ługami, ruszyła na kośeioł w San Mar- 
(i no, zdobyła na nowo utracone terytoryum i opanowała wzgórza 
poraź czwar ty,  lecz nie zdołała utrzymać się na nieb, gdyż szeregi  
brygady zanadto przerzedza ł  ogień karlaczowy, oraz stojąc w obec 
nieprzyjaciela, który wspierany bezustannie nnwcini posiłkami, co 
chwila zwraca ł  się do ataku, nie mogła doczekać sie zapowiedzia­
nego wsparcia drugą brygadą jenerała Mollarda. Piemonlowie co­
fnęli się w dobrym porządku na gościniec Riroltelli.

Taki był stan rzeczy,  gdy brygadę Aosta z dywizyi Fauli, 
która pomknęła się ku Solferino dla wsparcia marszałka Rarnguav 
d'll i l l iers,  wysłał  Król w posiłku jenerałom Mollard i Cucliiari do 
ataku na San Marliiio. AA słrzyniaiia na chwilę w swoim pochodzie 
gwałtownością burzy,  wyruszyła jednak la brygada o 5. godzinie 
z brygadą Piuerolo, i wsparta silnym oddziałem ar ty le r i i  wdarła 
się mimo strasznego ognia na wzgórza.  Przybywszy  tam /.doby­
wały te wojska stopę po stopie, zagrodę po zagrodzie,  i walcząc 
zacięcie zdołały utrzymać się na stanowiskach zdobyli  eh. Nieprzy­
jaciel  zaczął  ustępować, a ar tylerya pirinoiicka dostawszy sie na 
szczyty obsadziła je  wkrótce 24funlowi*im działami, które A u s t r i ­
acy starały się zdobyć na próżno:  dwie świetne szarze  królewskiej 
j azdy  rozbiły ataku jący cli, a kartaezo wznieciły zamieszanie w sze­
regach nieprzyjacielskich. Nareszcie opanowały piemonekic wojska 
wszystkie stanowiska,  które nieprzyjaciel bronił  dzień cały z wielka 
uporczywością.

Dywizya Durnndo od 5 ' / a godziny była także w walce z woj­
skami auslryaekiemi.  O lej godzinie przednia s traż  dywizyi Duraudo 
spotkała nieprzyjaciela w Madonna della Seoperta i wojska sardyn- 
skie opierały się tam aż do południa atakom liczniejszego n ieprzy­
jaciela. który zmusił je w końcu do odwrotu;  wzmocnione j e d n a k  
brygadą sabaudzką natarły na nowo, rzuciły Aus lnaków i zdobi ły  
Madonna della Scoperln.  Po (cm pierwszem powodzeniu wys ła ł  j e ­
nerał La Mar ni ora dywizye Durando na San Martino. gdzie jednak 
nie mogła przybyć dość wcześnie,  ażeby przyczynić się do zdoby­
cia fego stanowiska,  gdyż spotkawszy na drodze kolumnę, a u s t r i ­
acką. musiała z nią walczyc, ażeby sobie utorować prze jśc ie ; a gdy 
przezwyciężyła lę przeszkodę,  była już  wieś San Martino w ręku 
Pieinoiilaiióiy. Jenerał  La Marmora wydał rozkaz brygadzie Piemont 
z dywizyi 1' auli wyruszyć na Pozzolengo. R ryga da Piemont zdo- 
ln la  nieprzyjacielskie pozycyę przed wioską z wielką walecznością, 
a opanowawszy Pozzolengo po krwawym ataku, odparła Austrya- 
ków, i ścigając długo przyprawiła ich o wielkie straty.  St ra ty  a r ­
mii sardynskiej sa bardzo znaczne;  winoszą  49 oficerów w pole­
głych i Iti? w rannych: 042 podoficerów i żołnierzy poległych, a 
3405 rannych; 1258 żołnierzy nieodsżiikanycli, zatem razem 5525 
łudzi. AA reku królewskich wojsk zostało 5 dział  jako trolca krwa­
wego zwycięzlwa,  odniesionego nad nieprzyjacielem przeważnych 
sił, gdyż liczył przynajmniej 12 brygad.

St ra ty armii francuskiej wynoszą ogółem 12.000 ludzi w po­
ległych i rannych,  oraz 720 oficerów, między tymi l ó O  poległych- 
Między rannymi znajdują się jenerałowie, de Ladmiranlł,  Forey,  An­
gor,  Dieu i Douny: a między poległymi : 7  pułkowników i 6 podpuł­

kowników.
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„ud Zaś co do st rat  armii austr iackiej  nic dadzą się jeszcze oce-
ost. tlić dokładnie,  sadząc jednak  z liczby poległych i rannych, zosfa- 
enia wionych na polu bitwy na przestrzeni  5 mil francuskich, musza być 
NjW’i bardzo znaczne. Zostawili  w naszym reku 30 dział, znaczną liczbę 
lid* jaszczyków, 4 chorągwie i <>000 jeńca.

Szesnastogodzinny opór nieprzyjaciela t łumaczy sic przeważną 
liczba wojsk jego,  oraz posiadaniem stanowisk prawie nie do zdo­
bycia. Prócz  tego walczyły austryackie wojska po raz pierwszy 

- (la pod okiem swego władcy, a obecność dwóch Cesarzów i Króla 
r.je czyniła walkę tern zaciętszą i więcej rozstrzygającą.
^ 1 Cesarz Napoleon ani na chwilę nie ustawał  zajmować się oso-
;i.l'  biście dyspozycyą ruchów i działań wojennych, gdyż pospieszał na 
le.J wszystkie punkta linii bojowej,  gdzie wojska największe czynić 
ieŁ‘ miały wysilenia, i gdzie były najtrudniejsze przeszkody do zwal- 
1,11 czenia. W pośród jeneralnego sztabu i przybocznej  s t raży Jego 

Mości Cesarza padały kilkakrotnie nieprzyjacielskie, kule działowe.
Około 9tej godziny wieczorem dochodził  j eszcze zdała huk 

dział przyspieszających odwrót  nieprzyjaciela;  a wojska nasze roz-  
U(‘ paliły ognie biwuakowc na polu bitwy zdobytem z taką chwałą.

Owocem tego zwycięztwa jest ,  Ze nieprzyjaciel opuścił wszy-  
slkie stanowiska,  które na prawym brzegu rzeki  Mincio przygoto- 

lia wał.  ażeby bronić przystępu do tej rzeki.  Wedłu g  najnowszych 
wiadomości zdaje się, Ze austryacka armia odstąpiła od zamiaru 

ł.V bronić przeprawy przez rzekę,  a cola się ku Weronie.

Włochy.
(R o z lo k o w an ie  w o js k  f r a n c u s k ic h .  — Nota J .  S .  P a p ie ż a  do r e p o z e n t a n tó w  m o c a rs tw

zagranicznych.)
Ho [lu łtpm t/ance  piszą z Yahgg io :  dnia 2. l ipra stały fran- 

skie forpocziy o 10 mil od Werony,  to jest w Capo, a korpus 
księcia Napoleona, wzmocniony 10.000 ludzi z toskańskiej armii, 
obozuje w okolicy Manlny, na lewym brzegu rzeki  Mincio. Do Ya- 
leggio dochodzi! dnia I. lipca buk dział z Mauluy, a z Brschicry 
także ealy dzień 1. Iipea. równie j a k  następującej nocy i dnia 2go 
lipca rano odzywał się buk dział austryackich i picmonckich. Jene­
rałowi 1 rossard poruczono dyrekeye oblężenia, roboty oblężniczc 
zaś dwóm pirmonckini dywiz jom i francuskiej brygadzie.

J. S. 1’apirż wydal według doniesienia M om iny Pont nastę­
pującą notę do wszystkich obcych reprezentantów przy stolicy apo­
stolskiej :

„Wiadomi1 są teraz zabiegi, które po rewolucj i  w ościcmicm 
pańsfwie toskańskicm wznieciły zaburzenia w liononii, w klórcm to 
mieścił klub rewolucyjny zajmował się przygotowaniami do za- 
wiebrzeń nietajnych dla zagranicy i poduszczanycb wpływem obcym.

I*o oddaleniu się wojsk austryackich z nocy z 12go czerwca 
przysposabiano się do powstania.  Wk rótce  też wzniesiono bunto­
wnicze okrzyki,  zebrały się tłumy zbrojne,  a zatknięcie chorągwi 
t rójbarwnych i przypięcie kokard było pierwszym hasłem do r o ­
koszu.

Tłum zebrał  się przed pałacem legata i pozrywał  godła pa- 
piezkie miino upomnienia tych zacnych, których głos przytłumiła 
wrzawa rokoszan.

Śród tego zbiegowiska oświadczyła zuchwale Jego Km. kar-  
dynałowi-legatowi depulaeya wybrana w imieniu ludności bonoń- 
skiej z głównych sprawców rokoszu,  że postanowiono poruczyć 
dyktaturę Królowi Wiktorowi Linanuclowi i mieć udział  w wojnie 
o niezawisłość.

Kiedy więi powaga papiezka doznała takiej obrazy,  założył  
kardynał- legat  w obce tych wszystkich obecnych solenny protest  
p rzeciw temu gwałtowi i odjechał do Fer rary ,  zaprotestowawszy 
wprzód powtórnie jeszcze i pisemnie.

Przykład  niewierności dany w liononii powtórzono wkrótce i 
prawie w taki sam sposób w mieście i prowincyi llavenna, j ak  nie­
mniej i w Perugii .  a to na zabiegi i poduszezenia dobrze już  zna­
nych ludzi. Ci wichrzyciele użyli wszelkich sprężyn podstępnych i 
j a k  najskuteczniejszych środków, by za pomocą wpływu obcego 
pobudzić i inne prowinc je  do rokoszu,  chociaż dokładał  wszelkich 
usiłowań, by z pomocą wiernych oddziałów wojskowych zapohiedz 
dalszym zaburzeniom.

Takie wypadki,  które wydarzyły się w ohec całego świata 
zgrozą przejętego,  musiały ojcowskie serce J.  S. przejąć srogą bo­
leścią. kiedy nadto Ojciec św przekonał się o tein. jakich podstę­
pów i zabiegów sztucznych używano, by niektóre prowincje,  które 
doznały szczególnej i największej t roskl iwości  jego,  wyrwać z pod 
jego powagi i rządów prawnych.

Ojciec św. poleciwszy podpisanemu kardynałowi,  sekretarzowi 
państwa podać do wiadomości \Y. Kxct lencyi wydarzone  w jednej  
czcsci państw jego zawiehrzenia z uszczerbkiem udzielnej j ego po­
wagi i niezawisłości uznanej przez wszystkie mocarstwa europejskie, 
kazał  spowodowany obowiązkiem swego sumienia i stosownie do 
złożonej przysięgi  uroczystej ,  by uświęcone, opiece jego powie­
rzone dziedzictwo kościelne zachować i pozostawić w całości swoim 
następcom, oświadczyć i to jeszcze przez  podpisanego, że nie może 
uznać żadnego dekretu lub ś rodka przedsięwziętego przez rząd n ie ­
prawny w miejscach zbuntowanych.  Odnosi się przeto do sprawie­
dliwości rządu,  który W. I',x. masz zaszczyt  ri prezentować.

J. S. Papież zas trzega  sobie pochwycenie środków pot rze­
bnych. by wszelkiemi siłami ut rzymać uświęcone i nietykalne prawa 
św. stolicy apostolskiej.

Proszę  przyjąć wyraz  i t. d. A nlonelli.“

Niemce.
(U k ład y  d y p lo m a ty c zn e .  — R u ch  w o js k . )

I\'a/. Z lg . pisze:  „Xa nofj' wysłane z Berlina dnia 27. czerwca 
do obydwóch dworów neutralnych i odnoszące się do pruskiego 
planu pośrednictwa, otrzymano temi dn iami . odpowiedź z P e te r s ­
burga.  Jak  słychać, oświadczył  sic gabinet petersburski  z wielką 
uprzejmością,  lecz zastrzegł  sobie dalsze negocyacyc co do n iektó­
rych szczegółów. Na depeszę przesłaną w takim samym duchu do 
Londynu, odeszła także już  odpowiedź do Berlina, j ak  (o oświad­
cz jjł lord Russell w izbie niższej. Gabinet Palinerstona odradza 
usilnie Prusom wystąpienia stanowczego,  lecz może i ściślejszego 
sprzymierzeńca nad Mincio upraszano, by się miarkował  i wojny 
dalej nie rozszerzał .

7j F r a n k f u r t u  donoszą z 7. lipca, Ze wczoraj po południu 
otrzymała dy rekc ja  tutejszej kolei między Menem i Wezerą  urzę­
dowe uwiadomienie z Berlina, Ze z dniem 15. lipca rozpocznie sic 
transport  wojsk pruskich nad Ren i nad Men wspomnianą koleją 
zelazną. Codzień, tak dniem jak  i nocą odchodzić będzie po ośm 
pociągów (jeden co Iczy godzin),  lecz natomiast ws trzymana być 
ma jazda osobowa i z ładuga aż do dalszego czasu.

IB a n o w e r ,  8. lipca. Z dniem 23. lipca rozpocząć się ma 
t ransport  wojsk naszych nad Ren. Otrzymana dziś wiadomość o za­
wieszeniu broni we Włoszech nie zmieni nic w tern postanowieniu.  
Hanower zatrzyma w kraju tylko połowę gwardyi  i połowę jednego 
pułku pieszego. .

Doniesienia z ostatniej poczty.
F i O t l d y i l f  12. lipca. Na wczorajszem posiedzeniu izby niż­

szej odpowiedział  lord R u s s l l  na inlerpelacyą IBIsraelego, że rzail 
nieotrzjmai  żadnej bezpośredniej wiadomości o zawieszeniu broa i ;  
nie można wiedzieć, czy len rozejm ma Ijlko znaczenie wojskowe, 
czy leż jes t  przygotowaniem pokoju:  zdaje, sic jednak, że p r ze j ­
dzie do skutku ugoda za pośrednictwem mocarstw neutralnych albo 
i bez nieb. Loed Malmesbury chce zaproponować we czwartek ,  
ażeby przedłożono izbic ostatnia notę okolnikową Cavourn i odpo­
wiedź Anglii.

L o n d y n , 11. lipca. Wszystkie znakomitsze dzienniki angiel­
skie spodziewają się pomyślnych układów o pokój.

I L i \ v u i ‘i i n , 4. lipca. Tymczasowy rząd toskański dozwolił  
kapitanom austryaekim zająć znowu swoje okręta,  ale muszą pozo­
stać w zatoce aż do dalszych rozporządzeń.

K c r l i t l ,  11. lipca. P ra w u . Z,łg. zawiera artykuł ,  w którym 
porównywa dawniejsze wnioski Brus z najnowszym wnioskiem Au- 
slryi na sejmie związkowym. Bowiada miedzy inueinj: Bodług wnio­
sku auslryackiego ma związek upraszać Księcia Rejenta o przyję­
cie godności wodza związkowego. Rządca Brus nie nrożr być oso­
biście odpowiedzialnym związkowi.  Wkońcu powiedziano: 'Brudno 
pojąć, j ak  mógł członek związku,  k tóry  zarazem jes t  mocarstwem 
wojującem. przedłożyć taki wniosek, którego przejęcie krzyżuje 
wolność działania i narzucać Niemczy sposób wojowania,  któryby 
ją  do zguby przywieść musiał.

Zgromadzeniu związkowemu pozostaje wybór  między wnio­
skami Brus i Auslryi.  .Może przejąć pierwszy, lub też przyjęciem 
drugiego pozbawić Niemczę wszelkiej działalności,  nawet względem 
poparcia układów o pokój. To ograniczyłoby zbrojne siły państw 
niemieckich na organizm dawnej armii związkowej.  Ale naród nie­
miecki nie będzie ani na chwilę w wątpliwości,  po czyjej stronie 
znajduje się pojmowanie i żądanie tego, co ojczyźnie niemieckiej 
przedewszyslkiem teraz potrzeba.

Wiadomości handlowe.
Zestawienie przeciętnych cen czterech głównych ga luuków 

zboża i innych artykułów,  jakie były od I. do 15. czerwca na 
targach w obwodzie lwowskim, zloczowskim, żółkiewńskim, p rz e ­
myskim, sanockim i czort ko wskim.
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Przyjechali do Lwowa.
Dnia 14. lipca.

Hotel ro sy jsk i :  P P .  Urbańsk i  Rudolf,  z Dobrosina. — Stefanowicz S te ­
fan, Z Bojan. — P ra w e ek i  Eust  . z Brzeżan .

Hotel L a n g a :  Swoboda Józ.,  z W eiskirc l ien .
Wyjechali ze Lwowa.

Dnia 14. lipca.
P P .  Augusfyncwieze Boi i Scw .,  do Kniażego. — Bogdański Edw.,  do 

Zabłoćca.  — B erezowski Henr.,  do Wodnik. — Jus tien  P io tr ,  do Przem yśla .  — 
Ł odsńak i  H ie r . ,  do Milatyna. — M akarewicz Domin., na W ołyń. — M alczew ­
ski Jul. ,  do S k w arz aw y .  — Obertyński  Kaz. ,  de S tronibab. — R usse  Teodor,  
do B esarab ii  — Skibn icw ski  Miecz., na  Podole.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D nia  13 . lipca.

Pora

B aro m e tr  
w mierze 

parys. spro­
wadzony do 
0 “ Keanm.

Stopień
c iep ła

weulug
Reaum.

S tan  po ­
wietrze, 
wilgo-
t r e g o

K ierunek  i siła 

w ia tru

Stan

atmosfery

7.  god. z rana  
2. god. po poi. 
13 god. wiecz .

328.59 
327 98 
327 35

-4- 13.8°
-4- 21.8°
-+■ 16 .3“

82.6 
45 1 
75 7

pó 'nocny sł . 
zachodni „ 

n n

jasno
pochmurne
jasno

Telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli.
Dnia 14 lipca

1 .  O ł u g  p u b l i c z n y .  A . P a ń stw a . W  walucie  austryackie j  po 5% 
za 100 zł. — . — , Z pożyczki narodo. po 5%  za 100 z l r .  78 60. Z roku  1851 
se ry a  B. po 5% za 100 zł —. —. Z konwersyi kuponów po 5 %  za  100 zł.  — . 
Metaliki po 5%  za 100 zł. 73 .CO; po 4 % %  za 100 z ł.  —. —; po 4%  za 100 zł.  — . 
po 3%  za  100 zł. —.— ; po ił1/ , % 7.a 100 zl.  — .— ; po 1% za 100 zl. — —, 
Przezn aczo n e  do lo so w . : z r .  1834 za 100 zł. —. — ; z r. 1830 za  100 zl.  —- — . 
z roku 1854 za  100 zł.  — — . — Losow ane obligacye dawnego długu pań­
s tw a :  po 5®' za 100 zł. — ; po 4V2% za 100 z ł.  — — ; po 4%  za  100 zł.
— . — . Przeznaczone  do losowania obligacye dawnego długu państw a  w kraju
oprocen tow ane:  po 3%  za 100 z ł .  ; po 2 '%% za 100 zł.  — . —; po 2 ‘ 4 %
za  100 zł. — — ; po 2%  za 100 zł. — — ; po l 3, \%  za  100 zł.  — — P r z e ­
znaczone  do losowania obligacye dawnego długu państw a za  j r a n i c ą ^ t p r o c c n -  
to w an e :  po .V® za 100 zł. — — : po 4 ' / ,  za  100 zł.  — po 4%  za 100 zł. 
— — . D. K ra jó w  koro n n ych . O b l i g a c y e  i n d e m n i z a c y j n e :  N iższej  Au-

s lry i  po 5%  za 100, z ł.  — ; W ą g ie r  . — ; B anału  Tem eskiego, Kroaey i  i 
Sławonii — •— j Galicyi — — ; Bukowiny — . — ; Siedmiogrodu — — ; innych 
kra jów  koronnych — ; z klauzula  losowania w ro k u  1860 .— - L om barJo-
weiieci .iej pożyczki z roki: 1850 po 5%  za 100 zł, — .

Z .  A U c y e .  Banku narodowego sz tuka  808 — ; insty tu tu  kredytow e ;o 
dla handlu i p rzem ysłu  211.— ; n iższo -austr .  tow arzystw a  eskomtowego — 
póln. kolei C esa rza  Ferdynanda  za 1000 zt. — ; towarzystwa kolei żelazne j  
p aństw a , zachód, kolei Cesarzowej Elżbiety po 200 zl. z a  100 zl. (5(i % I 
wpłaty  — .— ; polud.-póln .-n iemieckiej  kolei komunik. — . — kol ei  Cisy po 
200 z lr .  iu. k. lomh.-wencck. kol. żela/.. — ; wsch. kolei Cesarza
Fran c iszk a  Józefa — —  ; aus lr .  tow arzystw a żeglugi parowej na  Dunaju  po 
500 z lr .  — : Lloyda w T ry eśe ie  po 500 z l r  — . —.

L i s t y  z a s * s n  n e .  Banku naród w mon. k o n w . : na  12 miesięcy po 
5%  za 100 zł.  — . — ; na  6 lat  po 5%  za 100 zł. — . —; na  10 lat po 5®/ 
za  100 zł. — ; p rzeznaczone  do losowania po 5®' za  100 zł. — . — . ; w w a­
lucie au s tryack ie j :  na  12 miesięcy po 5% 7.a 100 zł. — ,— ; p rzeznaczone  do 
losowania po 5 " '  za 100 zl, —L. • ;  galic .  instyt.  kred . po 4®' za 100 zł. — . — 

H . L o s y .  Instytutu  kredyt,  dla handlu i p rzem ysłu  sz tuka — . — . to­
warzys tw a  żeglugi pa row ej na Dunaju — . —; pożyczka miasta  T ry cs tu  za 
100 zł. — .

K u r s  w c x l o w y .  N a  3. m i e s i ą c e :  Amsterdam za 100 ho lendersk ich  
florenów — . —. Augsburg  za  100 zl. pohnin. niemieck. walu ty  102. . B er l in  za
100 talarów — — W ro c ław  za 100 talar.  —.— . F rankfu r t  n. M. za 100 zł. 
połudn. niemieck. waluty —. —, Genua za  100 lirów piemonckich — . — . l i  m- 
imrg 7,a 100 marko banko —. — . L ipsk  za  100 talarów — . —, L iw u r n a z a  100 
lirów toskańskich — .— Londyn za 10 funtów sz tcr l .  U 3 ,— . L ugdun za  10:)
franków — . —. Mefiyolan za 100 zł. waluty a u s t r y a e k .    Marsylia  7.a 100
frank. — , —. P a ry ż  za 100 fr. — . . P ra g a  za  100 zł. wal. a u s l r . — . — T ry es t
za 100 zł. wal.  aus tr .  -  . — . W enocya za  11)0 z ł.  wal. aus t r .  —. —

K u r s  x ł o t : i .  Dukały ces. mennicze 5 5 0 ,  dukaty ces. pełnej wagi 
— .— , korony — •— . półkorony — — .

K u r s  l w o w s k i .
f n i  14 lipca

Puka ł  ho l  rnkuski . .
Bukat cesa rsk i  . . . .  ,
Półimperya t  z ł.  rosyjski 
Kubel s re b rn y  rosyjski  .
T a l a 11 p ru sk i  . . . . . .
Polski k u ra n t  i pieciozło ' . i l u  . . 
Galicyj.  listy zas taw ne  za 100 zlr .  
G a l ic y j sk e  obCgaryo inde .mizacyji e 
5 Pożyczka  narodowa

w a l .  a u s l r

1 cz 
kap -nów

gotów ka |  tf warem
zt. c. |  zt. e.

5 30 5 43
5 36 5 47
9 5 9 47
1 77 1 85
t 69 1 80

81 25 83 75
72 67 7 4 —
76 50 78 25

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 1 2 . lipca.

D łu g  p u b lic z n y .
A . P a ń s t w a . pien tow ar

W  auslr .  wal.  po 5%  za 100 zł.  . . . 65.50 66 —
7i pożyczki narodo w. po 5 % za 100 zł. 
7. roku 1851, ser .  B . po 5%  za 100 „

70.50 76 60
— .— -------

Metaliki po 5%  za 100 z l .......................... 69 .50 70 —
dtto. „ 4*/*% za 100 z ł ..................... 63 — 63 50

P rzeznacz ,  do wylos. z r .  1834 za  100 zł. 3 0 0 — 305—
„ 1839 „ 100 „ 112— 114.—
„ 1854 „ 100 „ 106— 106 50

Renty  Como po 42 l ir .  a u s t r ................... 13— 13 50
B. K r a j ó w  k o r o n n y c h

. . /N iż s ze j  A u s l r y i .................................. 91 — 9 2 —
i  ~  i W ę g i e r ................................... 66.50 67.50

^ 5  I B a n a t u  T em esk iego ,  Kroaeyi i
Ś — ] S ł a w o n i i ........................................... 6 5 .— 66 —
« g / G a l i c y i ................................................ 63 — 6 9 —
g c ] B u k o w i n y ........................................... 6 5 .— 6 6 —

.Łf-io / S i e d m i o g r o d u ...................................... 6 5 .— 66  —
— o ( innych kra jów  koronnych . . . 7 2 — 8 4 —
0  & \^Z k lauzulą  losow ania w r .  1867 — — — —

A k e y c .
B anku nąrodowcgo s z t u k a .................... 8 6 3 — 8 7 0 —
Insty tu tu  kredytowego dla handlu

Brzeinyslu po 200 zł.  wal.  a u s t r  . . 209 50 2 1 0__

pi. n. fowar.
N iższo -aust r .  tow arzy s tw a  eskoint. po
. 500 zł.  men. k o n w ..................................... 555. — 5G0.—

Północnej kolei C esa rza  Ferdynanda  po
1000 zl. mon. kon .................................  1345 — 1850

T o w a rz y s tw a  kolei żelaznej państw a  po 
200 z ł.  nu.n. konw. czyli 500 IV. .

Kolei Cesarzowej E lżbiety  po 200 zl.
mon. kon. za  100 zł. ( 5 % )  wpła ty  .

Po lud .-pó ln .-n iem ieck ie j  kolei kom uni­
kacyjnej po 200 zł.  m. k .......................

Kolei Cisy po 200 z ł.  ra. k. po 100 zł.
150% ) ' w p ł a t y ...........................................

L onib .-weneckie j  kolei żelaznej po 570 
l ir .  aus lr .  czyli 192 zł. ni. k. z 76 
z ł.  48 kr.  (4 0 % )  w pla ly  . .

W sch .  kolei C esa rza  Fran c iszk a  Józefa 
po 200 7.1. czyli 500 frank, z 60 zł.
( 3 0 % )  w p l a l y .......................................... -

Auslr .  fowarz.  żegl. par. po 500 zł. m. k. 403

270. -  27C 50 

1 3 7 . -  138—  

128 —  129.50 

105.— 1 0 5 . -

118.— 119 —

405 —
Lloyda austr .  w T ryeśe ie  po 500 „ „ 215.— 2 2 0 .—

Banku naro ­
dowego 1 

w mon. kon.

B anku  na ro -
d owego 

w wal.  austr.

L is ty  z a s ta w n e .
’ Oletnic po 6 % za 1 0 0 zł.  9 7 —  97 50

10 „ „ 5 %  „ 100,, 94 —  9 5 . -
przeznaczone  do loso­

w an ia  po 100 zl.  . . 6 8 .— 89.—
r na 12 miesięcy 5%  za
I 100 zł. I - ....................  99 50 ICO—
i przeznaczone  do loso- 
[ w an .  po 5% za 100 zł. 8 4 .— 84 50

pien. towar.
L o s y .

Inslyl.  kredyt,  dla handlu i przemysłu
po 100 z l.  waluty austr .  za  sz tukę  94. — 94.50

T o w arz .  żeglugi parowej na Dunaju po
100 zl. mon. kon. .   102—  103 .—

Esterhazego  40 zł. m. k ........................75. — 7fi. -
Salina 40 „ ............................  40.50 41 —
Paltiego 40 „ „ ......................... 34—  3 5 —
C.larego 40 „ „   32.50 33 —
St.  Genois 40 „ „ ........................  35 .50  36 —
Wimliscfigratza  20 ., ............................  22 — 2 3 .—
W aldste ina  20 „ „ , 24.50 2 5 .—
K eglcr icha  10 „ „ .............................13.5 0  13—

N a  3  m i e s i ą c e .

A ugsburg  za  100 zł.  połud.-niemieckiej
waluty 5 % ................................................10 9 . _  n o . —

Frankfurt  n. M „ za 100 zl. poiudn.-
niemicckiej w a l u t y ....................................109—  1 1 0 .—

Ham burg za  100 marko hanko 2 ,/ , ° /  • 9 4 . — 9 5 .__
Londyn v.a 100 funtów sz le r l .  3 ' °. . 124 — 125 —
Paryż, za 100 franków 3%  . . . 49 . 49 ćo

K u r s  z l a t a .

pien. towar.
Dukaty ces. mennicze 5 zł.  80 cen. 5 zł.  82 cen
K ° r0,,ia V ..........................16 » 80 „ 16 „ 84 „
A a p n l e o n d o r ........................9 n 80 „ 9 „ 82 „
Rosyjski nnporyał . . 9 -  90 -  9 „ 92 -

(G r z  c cz n rść  oficerów francuskich .)  r,Diavolet(o“ d o n o s i : 7 Kilku w n ie ­
wolę pojinam h oficerów francuskicb ,  k tórzy  wysiedli w Nahrezynie.  widząc,  
że  jeden z rannych c. k. pułkowników wysiada z wagonu, ustawili  sie w s z e ­
reg .  i p o w .t i l i  go z uszanowaniem ; postrzeg łszy  jednak ,  że poslępujc chw ie ­
jącym krokiem, p izysz l i  mu w pomoc 1 zanieśli  go do innego wagonu.

(S ta l )  styka m arynark i  rosy jsk ie j . )  „Schl.  Z lg .“ podaje n iektóre  c iekaw sze  
szczegóły  z raportu  inspektoratu  m arynark i  o rosy jsk ie j  m arynarce  w  uplynio- 
nym roku. 1 oz wiązaniem floty na Dunaju, oraz uszczupleniem  flot n a c z a rn c m
i kaspijskicm morzu, gdzie  t ransportem  zajmują  się  t e raz  okrętu po wiekszej
częśc i  komp nil prywatnych ,  można było zm nie jszyć  stan załogi okrę tow ej
o 349 oficerów i 5449 żoln ierzów. Z kanlooistów wojskowego dep .11 lamentu,
którym C esarz  zostawi!  do woli obierać  sobie powołanie, wydaliło  się w l i 5 8
roku  7234 ludzi.  Oficerom, ja k  wiadomi) pozwoIc.no przyjmocyać s lużhe na
o k rę tach  kop eekich ; z tego pozwolenia  korzysta ło  w uplynionym roku 108 ofi­
cerów . Na dwóch flotach w ykaza ł  się  nieład i oszukaństwo. Komandor j e ­
dnej,  o t rzym ał  surow a r.aganę, a komandor drugiej floty oddany pod sad wo­
jen n y ,  został  skasowany. W kampanii z 1858 roku było w ogó.c w s łu żb ie :
152 okreta,  z tych 71 pa ros ta tków  i 25 okrętów żaglowych na morzu wschod-
niem, 3 p a raros ta tk i  i 3  okre ta  żaglowe na morzu bialem, 12 parostallców i 5
ok rę tó w  żaglowych na kaspijskiem i 21 p a ro s ta t ló w  i 12 żaglowych okrętów na

morzu eznrnem, k tórych załoga w ogóle sk łada ła  się z 1364 oficerów i 19.6."8 
ludzi. A ponieważ stosunki floty na morzu lialtyckiein są na jw ażnie jsze ,  z a ­
tem p r z y t a c z a m y  jeszcze  i to, że w po wyż wspomnionej ogólnej l iczbie 66 o k rę ­
tów znajdowało się 7 o k re 'ów  lini wych, fi fregat,  8 p a ro«yeM  fregat,  9 k o rw et ,  
6 kliperów, 2 bryganlyny, 5 s/mnerow, 9 jach tów , między temi ja  lit c esarsk i ,  
G ok ip lów  t ransportow ych,  18 lekkie li parosta tków i 15 śrubow ych lo d ti  kano- 
n ie rsk ich .  1’rócz, tego było je s z c z e  z lekkich okrętów używanych do służby 
pocztowej,  oraz  lodzi kanonie rsk ich  i pływających bateryi 174 sztuk na morzu 
ballyckiem. Co do floty czarnomorskie j  posiada Ilosya według powyżnadmie- 
nianego r. .portu 2 okreta  liniowe, 6 korwet,  12 szonerów, 2 jachty 5 okrętów 
transportow ych i 5 lekkich par. statków.

(Nieszczęsny wypadek.) V> B»rdennx wydarzyło sie s t ra szn e  n ieszczę ­
ście.  Dnia 6 1>. 111 kilka minut przed piątą godzina w ieczór  zawalił  s ie  wielki 
r e ze rw o a r  wody miejskiej .  To  zbiorowisko wody leży miedzy ulicami M erca -  
deck, Chapelle, S(.  Martin, Ares i ulicą żydowską. Odgłos rozwalenia  był tak 
n iezmierny, iż powszechnie  sądzono, że  prochownia św . Alcdarda wyleciała 
w  pow ie trze .  W oda rczei woaru rozla ła  się  s t ra szn ą  siłą  w przy leg le  ulice i 
unosiła  wszystko, łóżka, meble, duże pale, dzieci , kobiety i mężczyzn. L iczba 
zatopionych i pokaleczonych j e s t  bardzo  znaczna.

G ł ó w n y  Redaktor  ]TM.  S z r z e u i a t r a  S a r t y n i . Z c. k. g a l i c . d rukarn i rządow ej.


